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W i a d o m o ś c i  K r a j o w e . obraz działań kompani i,  i podróży na jego korzyść
' w  biegu i 85 i roku.  „ Zgromadzenie ogólue człon- 

Sankt-Petersburg dnia i 4  m arca. ków towarzystwa , stosownie do 28 § naszey usta-
Przez n a  y w y ż s z y  rozkaz dzienny d. 8 w y  powinno było przyp-ść  w upłynionym roiesią- 

arca : półfcowtnk inżyUteró w P o w m er , nazua- Cu l u ty m :  lecz spoźmone nieco wygotowanie r a ­
czony do sprawowania obowiązków naczelnika kor-  cbunku kosztow budowy par ow ych  statków,  k ló- 
pusu inlenierów Oddzielnego Ko rpusu  Kaukazkie-  ryśmy teraz otrzymali ,  stało się powodem tą razą 

^ ° ^ locz®n i* g° na dni kilka.”
Cł j *Jr*ez n a y  w y ż s z y  rozkaz dzienny 10 mar- „Pomimo trudności,  jakich każde nowe przed-
^ ) Jenerał  Kommiear* Wojenny Głównego Szta- sięwzięcie doświadczać nieodzownie musi,  nasze,już 
m  Jkgo CesarskiisY Mości, Jen e ra ł -M ajor  L in d en  z pierwszego roku istnienia swego mogłoby bez 

n P '  8tost>wn'° do s « e y  prośby, dla zupełni* zruy- wątpienia widzieć swe zamiary świetnym uwieri- 
wanego zdrowia , Uwolniony n» urlop do wy- czoue skutkiem , gdyby mu nie stanęły na zawa­

l cze n ia  Bię z choroby.  Dowódzca Gwardy i  pólku dzie wypadki ,  k tó ry ch  żadna ludzka roztropność 
'etuionovvskiego , Jeloerał Adjutant  Jego C esa r -  przewidzieć nie była w stanie.”
1Er  Mości ,  Jenera ł -Major  S zip  o W tszy , nazna- , ,Zjawienie się w tuteyszey stolicy ostatniego

n|)0«y Jener . ł -Kornmissarzem W ojen ny m Głów- lała cholery,  i wprowadzenie kordonowych k w a -  
ua^t , ^ u Cesar^Juey Mości,  z pozostaniem rantan,  wielce się przyłożyły do umniejszenia l iczby 
sj*. Wnjeyszym obowiązku. Dowódzca Grr nadyer -  zamierzonych w y p r a w ,  które statki  nasze wyko-  

le«o pólku Nayjaśoieyszego Króla Jm c i  Pruskie-  nać były  p o w in n y ;  tak dalece, iż, zamiast 4o na- 
W ’j  n#r*LMajor Rehbinder Bci, naznaczony Do- Znaczonych po dróż y ,  w przeciągu ca łey żeglugi,  
^ 0  zącym Siemiono wskim pólkiem Gwardyi .  Do- uskuteczniono ich nie wjęcey jak 16; i 4 przez Ni- 
j ^ 01 zca 3ciey brygady i 4 tey dywizyi piechoty.  koKaja I ,  i 2 przez A lexa n d rę . W  tak nieprzyja-

Grenad jor N iko ła j en. t s z y , Dowódzcą półku źaych okol icznościach,  gdyśmy już byli przygo- 
skr.*na(łyerskiego Nayjaśoieyszego Króla  Jmci  P ru -  towani  do poniesienia s t ra t  znacznych w tym p ie r-  

^*5°p o wszym r o k u ,  z tym żywszą przyjemnością skła-
r r zez  N a y w y i s z y  dyplomat  z dnia lgo damy,  wam Mościpanowis,  w dniu dzisieyszym ra -  

ruarf a’ "*ył ' skawiey mianowany kawalerem orde-  chu ne k  l 85i r o k u ,  z którego uyrzycie,  iż kompa-  
■ '  ioclzimieCza 2go stopnia, Poseł Nadzwy- n i j s ,n ie  tylko żadney nie poniosła s traty,  lecz zo-

JVjay ny 1 Munster  Pełnomocny Jego Cesabskiey stało jey ^aystego zysku 68,827 rubl i  21 k. — Podo-  
^  osciprzy Nayjaśnieyszym K ró lu  Duńskim,  Radca  bny wypadek,  ot rzymany mimo wszelkie przeszko­

d y *  Daron Nicolai. (Ft, J.) dy, jasno pokazuje korzyści ,  k t órych spodziewać
: Desarz J egomość i CssAhżoWA J eyIhośĆ, przy-  się będziemy mogli, gdy przedsięwzięcie nasze, wol-
G wszy z zadowoleniem złożone NayJaśnieysztm d« od zawad , póydzie należytym t r y b e m — Skąd  

A Twu przez Minist ra Narodowego Oświecenia inąd,  rozdział zysków nie stanowi  tu bynaymniey 
P o k ł a d y  Hi s tory i  starożytney Grecyi  Goldsmita głównego przedmiotu;  to; co n i e r ó w n ie  więcey 
^  zieł Hezyoda , nayłaskawiey udacowali  t łntna- Zosługuje na naszę u wagę, jest rozległy użytek, k t ó-  

, radcę kollegialnego Ogińskiego. kosztownemi r y  Państwo w ogólności , a szczególniey hande l  
rs^len*ami brylantowymi.  (P .P .)  odnieść niezawodnie musi przez ustanowienie r y -

r  -luteyszy Jcięgarz B r ie f f  miał  szczęście ofia- ch łey  z krajami  obcetni kommunikacyi .  Nade-  
^  ^ wydane swoim kosztem dzieło: M it-  wszystko zaś, NaYWYŻszey opiece od samego począt-

tersb,n? en uber die Cholera-Epidem ie i n S t .P e - k u  zawiązania się kompani i  nayłaskawiey uźyczo- 
S U'S>** oo obdarzony został drogim brylanto-  ney, którą i dotąd nie przestaje zaszczycać jey nasz 

_  E‘e,rs.c‘en‘er5n* wspaniałomyślny M o n a r c h a ,  winna kompani ja
ski * u’*00.? Ir>8tały areszta na 211 d. w W i le ń -  Środki, za pomocą którytjh znayduje się w s tanie 
iż *11 Tadeusza M atusiew icza, z powodu,  osiągnąć cel pomieniony.”
n a 8/ / 11,eg° xy y ,ncenly należał do Polskiego buntu; „Podług szczegółowych ra ch u o k ó w  , k tóre
stow z W v v ° ł jń sk iey  guberni i  Hieronima B r io -  mam honor składać ,  kompania u y r z y , iż czysty 
hel** ^ i 0- ’ t Pow°<łu udziału synów jego W i l -  jey zysk z rokn i 83i wynosi,  jak powiedzieliśmy,

1 T*Ze A.1* l ymza b u n c ie ,  na ulokowany na summę 68,827 rubli i 2 1  kop., l icząc tu i zaopatrzę- 
Ant U A* \ 0rce*a w g ub> W ołyrisk iey  kapitał nie się w potrzebny zapas węgla  ziemnego, warto-  
s ;„ ° « W  Drozdowskiego, z powodu jego oddalenia ści 33,997 rubli 36 kop.— Pozostałość kassy nie jest  
8kitn 11* ’/ -,l ł  2^ 1 w powiecie  W ło d z im ier -  dość zuaczną abyśmy, m ieli  przystąpić do jey roz-  
^ m że • , ?C6”te8° G urowskiego, i na 267 d. w dzia łu ; postanowiliśmy raczey załączyć ją do ra- 
w Vv„' P0”-*®016 L udw ika  Iw anickiego , 7, powodu chunku zysków i strat w  całości przychodu, k tóry  

— l)9 °^ u okażemy w przyszłem sprawozdaniu.”
Zu P. M z*6r *°i cznego handlu , z rożka- „Doświadczenie dało nam uczuć potrzebę nie-
kba śtc 10'.8.l ra Skarbu,  obwieszcza kupcom,  iż su- k tórych odmian w wewnęt rznem rozporządzeniu 
Szane fal e*®0 w y r0 ^ “ * wełniane ze lnem zmie- statków,  co do wygody podróżujących ; nadto,  osą- 
' vane*dQ r [ . f ,a przywożące się zza granicy i nfy-  dzil iśmy za przyzwoi tą wprowadzić na każdym z 
Wych ^  n*hijania perkalów za pomocą cyl indro- n ich utrzymywanie  listy, w klórey mają bydź za- 
t# , stoso*0 * * °P^*IPa® °ł» po 1 r .  sr. od fun-  pisywane uwagi osób podróżujących,  i pisma t i -  
t&owa o f i° ie ,1°  SP 'SU maroa i 83o r. gdzie jest kowe będą podawane komitetom po każdey odby- 
fciaterye *?.e » L ib an a ch  i t. d. W e łn ian e  zaś tey podróży.”
•h f ty h  5 P - . m ary nosami zw an e ,  sz er o k ie  na d w a  „M ając s z cz eg ó ln iey  na ce lu  p rz y n ie s ie n ie  dla 
**• m eryn os*^  c ło  p ostan ow ion e w T a r y f i e  p u b liczn ośc i ,  i le  ty lk o  mofna, u ła tw ie ń ,  i g d y  p r z y -

—. T u t « 8^ Łera P omy®lDy k ier u n ek  p rze d s ięw z ięc ia  d a ł  nam
wir ^8?e tovvarzy 9tw o p rz e d s ię b ie r c ó w  źe-  sposobność zm nieyszen ia  na rok  b ież ą cy  c e n y  £e-  

^en era ł. °i'Ve^ ’ °^.Lyło s w e  p os ied zen ie  6 b. m . —  g l « g ' , m ieysca  p ier w sze  od 24 d u k a tó w  h o l le n -  
8t?Puiacc aQ' ? nf r ’*iaz(l y  PenA endorff w  na- d e r s k ic h  odtąd będą zn iżone do 25o ru b l i  ass. c e n y  

ją y m o w ie  z ło z y ł  zgrom ad zon ym  c z ło n k o m  zaś in n y c h  zm nieyazone w tym że sam ym  stosun k u .”



„ P o e i y l u j e m y  za obowiązek  oddać tu spra- nie odd zie lną  częścią C e s a r s tw a  Naszego; a b y  na-  
w ie d l i w o ś ć  n ie zm or do wan ey  g o r l i w o ś c i , j»fciey w koniec  mieszkańcy  tego k r a j u  s k ła d a l i  od tą d  
w i d o k a c h  kom pani i  da ł  dowody Rossyyski  kon-  z R os sy anam i  z jednoczony zgodnemi b r a t e r s k i e -  
eul S c h tó ze r , k t ó r y  ją w komitecie  L u b e c k i m  mi uczuc iami  n a r ó d ; M y ,  s tosownie  do tych  za- 
p r z e d s t a w i a . ” sad,  p rzep isa l i śmy i postauow i l i śmy przez osobny

„Pozos ta je  nam ty lko  jedno życzenie,aby  Opa- w  d ni u  dż is ieyszym n a d a n y  Statu t  Organiczny,  
t rznosć  raczyła  od nas odda l ić  te zawady,  k tó re śm y w p r o w a d z i ć  w  Nasze K r ó l e s t w o  Po ls k i e  n o w y  
w  u p łyn io ny m  ro k u  napotka li ;  a w tenczas będzie-  k s z t a ł t  i p o rz ą d e k  Rządu .
my mogli pochleb iać  sobie, iż przedsięwzięc ie ne- D a n  w S a n k t-V e tersburgu  cz te rnas tego  dnia
sze, rozwijając -się s topniami ,  coraz  większy przy-  Lute go ,  r o k u  od Narodzenia  Pa ń sk ie g o  tysiąc ośrn- 
niesie krajów i u ż y t e k ,  i p o w eźm ie m y  s łodkie  prze-  se t  t rzydziestego drugiego,  panow an ia  zaś Nasże-  
k o n a n i e , żeśmy się tym sposobem przyłożyl i  do go siódmego. (podpisano) M I K O Ł A Y .
pomyślności  naszsy u ko c h a n e y  oyczyzuy .”  (Z’. P.)  p r zez  C e s a r z a  i K r ó l a .

------------------------------------------------  M i n i s t e r  S e k r e t a r z  S tanu
W a r s z a w a  dnia  26 marca .  (podpisano) Ste fan H r .  Grabowski.

s B o ż e y  D o p o m a g a j ą c e y  Ł a s k i  
M Y  N I K O L  A  Y  P I E R W S Z Y ,  * B o ż e y  D o p o m a g a j ą c e y  Ł a s k i ,  

C e s a r z  1 S a m ó w ł a d z c a  W s z e c h  R o s s v t ,  M Y ,  N I K O Ł A Y  P I E R W S Z Y ,
K r ó l  P o l s k i  e tc.  etc.  etc.  C e s a r z  i S a m o w ł a d z c a  W s z e c h  Rossyy,

M an i fe s te m Naszym pod d ni em  25 S ty czni a  K r ó l  P o l s k i  etc.  etc etc.
r o k u  zeszłego w y d a n y m ,  ogłosiwszy  wsz ys t k im P r z y  c ąg łem i  us i ln ćm  s ta ia n iu  naszetn o
w i e r n y m  p o d d a n y m  N a sz y m  o w kroc zeni u  woysk  do b ro  N a ro d ó w ,  przez N a j w y ż s z ą  Opa t rzność  
Nas zyc h  do K r ó l e s t w a  Polsk iego ,  c h w i lo w o  przez  B e r ł u  Naszemu po w ie rzo n y ch ,  M y  ze szczególną 
b u n t o w n i k ó w  od w ł a d z y  p r a w e y  ode rw ane go ,  uw agą  roz t rząsa l i śmy zasady przysz łey  Organiza-  
M y  zarazem oznaymi l i śnay im i  o przeds ię wzię-  cyi  K r ó l e s t w a  Polsk iego ,  i  mając  na  względz ie  
ciu Naszem us ta len ia na przyszłość losu tego k r a -  p r a w d z i w e  korzyśc i  i  stan tego kra ju ,  oraz in iey-  
ju  na  zasadach  t r w a ł y c h ,  odpo wiedn ich  po t r ze -  8Cowe p o t r z e b y  i zwyczaje mieszkańców,  p r z y  
bo m i d o b r u  całego Naszego Cesars twa .  Dziś, n iezbędn ey  pot rzeb ie  us ta len ia ich spokoyności  i 
g d y  mocą oręża  po łoż ony  został  koniec  w ic h rzą -  dobrego b y t u  przez ściśleysze i n iezachwiane  po-  
cvm  K r ó l e s t w o  Polsk ie  z a b u r z e n i o m ,  a na ró d  ł ą c z e n ie  z P a ń s t w e m  Ross yysk iem,  przepisa l iśmy 
w c ią gniony  przez źle m yś l ą c y c h  w  p rzes tęp s tw o ,  i  N a y ł a s k a w i e y  na d a je m y  K r ó l e s t w u  P o l s k i e m u  
p r z y w r ó c o n y  został  do swoich  obo wiąz ków i  nas tęp ne  zasadnicze P ra w a :  
spokoynośc i ,  o sądz i l i śmy za rzecz pożyteczną  do-  I .  P R Z E P I S Y  O G O L N E .
p row adz ić  do s k u tk u  Nasze przeds ięwzięc ie,  aże-  A r t y k u ł  i.  K r ó l e s t w o  Polsk ie ,  p rz y łączone
b y  us ta now ien iem  stałego i n ienaruszonego po-x n a zawsze  do P a ń s tw a  Rossyyskiego ,  s tanowi nie-  
r z ą d k u ,  o b w a r o w a ć  na  zawsze od n o w y c h  szko- rozdz ie lną  część, t ego P a ń s tw a .  Ono będzie  mia-  
d l i w y c h  zamachów ,  tę  spokoynosć  i n ie io z e r w a -  Jq osobny do  ̂ po t rzeb  m ie yscow yc h  zastosowa n y  
ne  połączenie  dw óch narodów ,  przez N a y w y z s z ą  R z ą d ,  n i e m m e y  swoje własne  K o d e x a ,  C y w i l n y  
Opat rzność  t roskl iwości  Naszey p o w ie rzonyc h .  i  K r y m i n a l n y ;  i wszys tk ie  do tyc hczas  i s tn ie jące  

K r ó le s tw o  Po ls k i e  zw yc ię zk im  orężem Ros-  p „  mias tach  i  w  gminach  wieyskich ,  nadane im 
gvi w r o k u  jeszcze 1 8 15. zdobyte ,  o t r zymało  na- p r a w a  i  ustawy,  pozostają na d a w ni eyszyc h  sw o -  
ówczas od W s p a n ia ło m y ś ln o ś c i  Nayjaśnieyszego ich  zasadach i  w  d a w n e y  mocy.
P o p r z e d n i k a  N aszego ,  w Rogu spoczywającego Ar t .  2. K o r o n a  K r ó l e s t w a  Pol sk iego  jest
Cesarza A l e x a n d r a ,  nie t y l k o  powrócenie  b y t u  dz iedz iczną  w Osobie Naszey i Naszych P o to m -  
l iarodowego,  lecz i osobne prawa ,  skreślone w  U- k ó w ,  Nas tę pców  i Sukcessorów,  s tosownie  do po­
s tawie  K o n s ty tu c y y n e y .  Przep isy  te nie inogły r z ą d k u  dla na s t ęps t w a  T r o n u  C esar s tw a  W s z e c h  
zaspokoić od w ie c z n y c h  n ieprzy jac ió ł  wszelkiego R o s s y y  przepisanego.
p o rz ą d k u  i p r a w e y  w ładz y .  Oni,  t rwając  w  prze-  Ar t .  3. K o r o n a c y a  C e sa rz ó w  W s z e c h  Ros-
s t ę p n y c h  s w y c h  z a m i a r a c h ,  nie przes tawal i  ma-  Syi  K r ó l ó w  P o l s k i c h ,  z awi era  się w  jednym i 
r zy ć  o r o zdw oj eni u  n a rod ów  B e r ł u  Naszemu pod-  ty m ż e  samym obrzędzie  ś w i ę t y m ,  k t ó r y  będz ie  
w ł a d n y c h  i zu ch w a le  pow ażyl i  się uż yć  na złe się o d b y w a ć  w  Mieście Sto łecznem M oskw ie  w  0- 
d ob ro dz ie ys t w  W s k r z e s i c i e l a  ich Oyczyzny ,  o- becności  Dep u ta tó w K r ó l e s t w a  Polskiego,  w z y - 
braca jac  na oba len ie  w ie lk i ego  dz ieła  Jego,  na-  w a n y c h  do uczęs t n i c tw a  w t a k o w e y  uroczys lo -  
dane  im p r a w a  i swobod y,  k tó re m i  by l i  obda -  ści, ra zem z D e pu ta ta m i  i n n y c h  części Cesars twa ,  
r / e n i  j edynie  z po tężney  Jego woli .  R o z l e w  Ar t .  ^  p r z y p a d k a c h ,  w k tó ry c h ,  wed le
k r w i  ’by ł  s ku tk ie m  t a k o w y c h  zamiarów;  spokoy-  i s tn ie jących  dopiero  lu b  na przyszłość w y d a ć  się 
ność i szczęśl iwość,  k t ó r y c h  s łodyczy  K r ó le s tw o  mających przep isó w,  będzie  us tanowiona  w Ros-  
P o l s k i e  w n a j w y ż s z y m  dotąd w  t y m  kra ju  nie-  syi  R e g e n c y a , W ł a d z a  R e g e n t a ,  lub  R eg e n tk i  
z n a n y m  s topniu u ż y w a ł o ,  z n ik ły  posrod  woyny  P ańs tw a ,  rozciąga  się 1 na K r ó l e s t w o  Polskie,  
d o m o w e y  i powszechnego spustoszenia.  W s z y s t  A r t .  5. W o l n o ś ć  w y z n a n ia  Re l ig iy neg o  gwa-
k ie  te k lę sk i  już m in ę ły ;  Kró le s tw o Polsk ie  na-  r an tu je  się w  z u p e ł n e y  mocy,  każdem u w szcze- 
nowo B e r ł u  Naszemu p r z y w r ó c o n e ,  odzyska spo- gólności- zostaw uje s i ę ,  pod p r o te k c y ą  R z ą d u ,  
koyność i z a k w i t n i e  w ś r ó d  ustalonego w n iem po- wolność  sp r a w o w a n i a  re l i g iy n y c h  o b rz ą d k ó w  pu-  
koju,  pod opieką  czuw ającego Rządu.  Z tern wsz y -  bl icznie i bez żadney  przeszkody,  a różnica  w  na­
si kie’in, My  w O y c o w s k i e y  Naszey  t ro sk l iw ośc i  uczaniu  ro z m a i t y c h  w y zn ań  Chrześc iańsk ic l i ,  nie 
o dobro w i e r n y c h  Naszych p o d d a n y c h ,  za nay -  może b y d ź  po wo de m  do w y ł ą c z e n i a  kogoko lw ie k  
świę tszy  poczytu jemy Sobie obowiązek ,  zapobiedz od praw' i p r z y w i l e jó w  ws zys tk im  mieszkańcom 
wcześnie  w s z e lk ie m i  od Nas za leżącemi  ś rodka-  n a d a n y c h .  Osoby D u c h o w n e  ws ze lk ic h  wyznań ,  
mi,  p o w ró c e n iu  na przyszłość  podobnych n ie -  zostają w r ó w n y m  s topniu  pod p r o t e k c y ą  i do- 
szczęść ,  jakie się w y d a r z y ł y ,  p rzez  po zbaw ienie  zorem W ł a d z  przez  p ra w a  us t anow ionych .  W r e -  
i l e  m y ś lą c y c h  t y c h  sposobów,  k t ór em i  oni , jak szcie,  Re ligia R zy m sk o  Kato l icka ,  jako przez  nay-  
się dziś o k a z a ł o ,  po tra f i l i  zaburzyć  spokoyność  w ięk szą  część p o d d a n y c h  N asz y ch  K r ó l e s t w a  
p ow szechn ą .  N iemniey  przy  tein p r agn ąc ,  aby P o ls k ie go  w yzn a w a n a ,  będzie zawsze szczególnym 
poddani  Nasi  K r ó l e s t w a  Polsk iego ,  nie przes ta -  p r zedm io te m  opiek i  i p ro t e k e y i  Rządu ,  
wal i  u ż y w a ć  wsz ys tk ich  p o m yś ln oś c i ,  j akie są A r t .  6. Fu ndus ze  posiadane  przez  D u c h o -
pot r zebne  do uszczęś l iwien ia  każdego z n ich zo- w ie ńs t w o  R z y m s k o - K a t o l i c k i e  i G r e c k o - U n ic k ie ,  
sobna  i d la  ogólnego d o b ra  całego kra ju ;  aby bez- uzna ją  się za własność  ogólną,  n i e ty k a ln ą  h i e r a i -  
p ieczeńs tw o osobiste i własność  każdego,  wolność  cbii  kośc ie lney  każdego z t y c h  w yzna ń ,  
su m nie n ia  i wszelk ie  mieyscowe p r a w a  i swobo-  A r t .  7. O pieka  p r a w  rozciąga się jednostay*
dy były i  bez żadnego onych  naruszenia,  zacho-  nie na wszys tk ich  mieszkańców K r ó l e s t w a ,  bez 
wa ne ;  aby  K ró le s t w o Polsk ie ,  mając osobny R z ą d ,  żadn ey  różnicy  s tanu  lub znaczenia.  K a ż d y ,  przóz 
potrzebom jego odpowiedni, nie przestawało bydź osobiste zasługi  i  t a len ta ,  tnoźe dostąpić w  k ra ju



porządkiem w  p r a w i e  prz ep isany m ,  w szys tk ic h
Urzędów i godności.

A r t .  8. W o l n o ś ć  osobista każdego zape w nia  
się i ochran ia  mocą i s tnie jących  p r a w .  Wikt nie 
może hydź a resz towany,  l u b  od d a n y  pod sąd, jak 
lylko  W' p r z y p a d k a c h  p r a w e m  prz ep isa ny ch  , ze 
scisfem zachowaniem p o rz ą d k u  w  t y m  celu us ta ­
nowionego.  K a ż d y  z a r e sz to w anyc h  będz ie  za­
wiadomiony przez p ismo o p o w o d a c h  za t rzyma-

A r t .  9. K a ż d y  z a r e sz to w an y ch ,  n i e d a l e y ,  
jak w przeciągu p ie r  w szych  t r z e c h  dn i  swojego 
Zatrzymania p o w in ie n  bydź  s ta w io ny  p r z e d  W ł a ­
d z ą  Sądowniczą ,  koń cem w yb ada n ia  go lu b  osą- 
^ . e m a  w e d łu g  p o r z ą d k u  przepisanego.  Je ś l i  p rz y  
takow e m ' p i e r w s z e m  ś ledz twie  u z n a n y  będzie za 
n i e w i n n e g o ,  odzyskuje  na t ychm ias t  w o l n o ś ć ;  r ó ­
wn ie  uwaln ia  się zpod s t r aży  i ten , k to  w p r z y ­
padkach  p r a w e m  prze- isanych , z łoży za siebie 
dostateczną rękoymię .

A r t .  ro- P o r z ą d e k  pos tę powa ni a  śledczego i  
sądowniczego nad Naywyźsze in i  U rz ę d n ik a m i  K r ó ­
lestwa,  jako też osobami  obwinionemi  w w y k r o ­
czeniach Stanu,  będz ie  przep isa ny  osóbnem p r a ­
wem , na fundamen tach  zgodnych  z i s tnie jącemi 
w t y m  celu u s t a w a m i  w  i n n y c h  częśc iach I m -  
p e ry u m  Naszego.

A r t .  i i .  P r a w o  w s z e l k i e y  w ła sn ośc i  osób 
pojedynczych i s towarzyszonych ,  t a k  na  p o w i e r z ­
chni,  ‘ jak w e w n ą t r z  ziemi  znay dującey  się, uzna­
je się za św ię te  i n ie ty k a lu e ,  a to s tosownie do 
Ustaw i s t n ie j ą c y c h .  K a ż d y  po dd any  K r ó l e s t w a  
Polsk iego ma z u p e ł n ą  wolność  przes ied len ia  się 
i przenies ienia sw ey  własnośc i ,  d o k ą d k o l w i e k  z e ­
chce  , z zachow ani em  t y l k o  w ł a ś c i w y c h  w  t y m  
Względzie przep isów.

A r t .  i2.  K a r a  konf i ska ty  majątku ,  s tanowi  
się jedynie za w ykro czen ia  s tanu  p ie rwszego  r z ę ­
du,  jak to będz ie  w  szczególności  oznaczono w  0- 
só bny eh  przepisach .

Ar t .  i 3 . Ogłaszanie  myśli  za po ś red n ic tw em  
d r u k u ,  u legnie ta k i e m u  ty lk o  ograniczeniu ,  jakie 
uzna ne m będz ie  za n ieodbicie po t r zebne  do  za pe ­
w n i e n i a  winnego uszanowania  d la  Rel ig i i ,  n i e t y ­
ka lnośc i  W ł a d z y  N ayw yższey ,  nieskazi te lnośc i  o* 
bycza jów i osobistego honoru  każdego .  W  ty m  
ce lu będą  przepisane  osobne p r a w i d ł a ,  op a r t e  na 
zasadach  , k tó re  s ł u ży ły  pods tawą  do przepisó w 
i s tn ie jących  dziś w  t e y  mierze  w  i n n y c h  częśc iach  
P a ń s t w a  Naszego.

A r t .  i 4 . K r ó l e s t w o  Polsk ie  będz ie  mia ło  
w  s tosunku p rz y z w o i t y m  uczęs tn ic two  w  ogól­
nych '  w y d a t k a c h  na zała t tyienie  po t r zeb  I m p e -  
r y u m .  Część p o d a tk ó w  i da l szych  poborów na 
t e n  cel  od niego pr zy n a l eżn y ch ,  będz ie  oznaczo­
na  z nayśc iś leyszą  proporcyonalnośc ią  przez  oso­
b ne  Pos tanowienie .

Ar t .  i 5 . W s z y s t k i e  p o d a tk i  i  inn e  p o b o ry ,  
k t ó r e  e x y s to w a ły  w  K r ó l e s t w i e  P o l s k i e m  do 
mies iąca  Lis topada  i 83o r o k u ,  będą po b ie rane  i 
na  przysz łość  t r y b e m  d a w n ie y sz y m  dopóty ,  d o ­
p ók i  rodzay i ilość t y c h  po d a tk ó w  nie zostaną 
p rz e y rz au e  i us tanowione  w in n y  sp o só b ,  k o ń ­
c e m  po ró wn ani a  i u lżen ia ,  i le można będz ie ,  t y c h  
ogóln ych  na po trzeby  k ra jo w e  powinnośc i .

A r t .  16. S k a r b  K r ó l e s t w a  Polskiego,  r ó w n i e ,  
i ak  i inne gałęzie R ządu ,  mają by d ź  z a w ia d y w a -  
ne  oddz ielnie  od zarządów  i n n y c h  częśc i I m p e -  
ry u m .

A r t .  17. D ł u g  K r a j o w y  K r ó l e s t w a  P o l s k i e ­
go przez  Nas uznany ,  będzie jak przed  tern g w a ­
r a n t o w a n y  r ękoymi ą  R z ą d u  i u i szczany  z d o c h o ­
dó w  K r ó le s tw a .

A r t .  18. B a n k  K r ó l e s t w a  Po ls k ie g o  i e x y -  
stujące po dziś dz ień  K r e d y t o w e  d l a  m ają tk ów 
n i e r u c h o m y c h  us tawy,  b ę d ą  zos tawały,  jak i da- 
w n i e y ,  pod opieką  Rządu .

A r t .  19. P o rząd ek  s tosunków h a n d l o w y c h  
m ię d z y  C esar s tw em  R o ss y y sk ie m  i K r ó l e s t w e m  
Polsk iem,  będzie  zawsze  u s t a n a w i a n y  zgodnie ze 
wza je m nem i  w id o k a m i  P r o w i n c y y  p o łą czonych  
ogó lne m krajowem d o b r e m , lecz mających oso­
bne zarządy.

Ar t .  20. W o y s k o  nasze w I m p e r y u m  1 K r ó ­
l e s t w ie  sk ł ada  jedną  całość bez  rozróżnienia  
w oy sk  Ro ss y y sk ic h  i P o ls k ic h .  M y  zostawnje-  
m y  Sobie na przysz łość  oznaczenie przez  osóhną 
u s t a w ę , w' j ak iey  p r o p o r c y i  i na jakim fu n d a ­
m encie  K r ó l e s t w o  P olsk ie  będz ie  mia ło uczęs tn ic ­
t w o  w  ogólnym sk ładz ie  tego Naszego woyska .  
L ic z b a  w o y sk a  mającego sk ła dać  straż w e w n ę ­
t r z n ą  K r ó l e s t w a ,  będzie rów nież  przepisana oso­
b n ą  Ustawą.

A r t .  s i .  Ci  z p o d d a n y c h  Naszych I m p e r y u m  
Rossyyskiego ,  k tó rzy  osiadłszy w K ró le s t w ie  P o l ­
sk iem , posiadają już lu b  na przyszłość  posiadać 
będą  w ty m kra ju  własność  n ie ruc hom ą ,  będą 
uż yw ać  w szys tk ich  p r a w  k ra jo w com  w łaściw ych,  
t a k  równie ,  jak i poddani  Nas i K r ó l e s t w a  P o l ­
skiego zamieszkal i  i mający n i e r uc hom oś ć  w in ­
n y c h  p r o w i n c y a c h  Cesars twa .  M y  zos tawujemy 
Sobie na przysz łość  udzie lan ie  N a tu ra l iz acy i  
w' K ró l e s t w i e  Po ls k ie m  i i n n y m  osobom, chociaż­
by  jeszcze w  g ra n i cac h  onego nie os iad ły m , t ak  
Rossyanom,  jako też cudzoz iemcom.  P o d d a n i  n a ­
si C e s a r s tw a  Rossyyskiego ,  mający czasowe za­
mieszkanie  w K r ó l e s w i e  P o ls k ie m  , n i em n ie y  i 
poddani  Nas i  K r ó l e s t w a  Polsk iego zamieszka l i  
w  i n n y c h  częśc iach  I m p e r y u m ,  podlegają p r a ­
wom  tego kraju,  w  k tó r y m  p rzebyw ają .

I I .  O G Ł Ó W N Y M  I  M I E Y S C O W Y M  
Z A R Z Ą D Z I E .

A rt .  22. G ł ó w o y  Z .rząd K r ó le s tw a  P o l s k ie ­
go w kł ad a  się na R a dę  Adrninistracy yną,  mającą  
rządzić w Im ie n iu  Naszecn, pod p re zy de uc yą  N a ­
mies tnika  K r ó l e w s k i e g o .

A r t .  23. Rada  Adtn in i s tracyyna  składa się 
z Nami es tn ika  K r ó le s t w a ,  G ł ó w n y c h  D y r e k t o r ó w  
w  K o m m i s s y a c h  prezydujących ,  między  klóremi  
dzielą się in teressa  zarządu; Kontro l l era  Jenera ł-  
nego prezydującego  w N a y w y ż s z e y  Izb ie  Obra-  
c h u n k o w a y , 1 i n n y c h  c z ł o n k ó w ,  k tó rych  M y  
b ędz ie my  przeznaczal i  przez osobne Nasze rozkazy.

Art .  24. C z ł on k ow ie  R a d y  Adrninistracy y-  
n ey  ze w sze lką  swobodą  wynurzają  w n iey s w e  
zdania,  i każdy z nich ma p ra w o domagar ia  się,  
aby opinia jego by ła  wpisaną  w protokó ł  pos ie­
dzeń.  Interessa  rozstrzygają s ię  większośc ią  g ł o ­
sów; w przypad kac h  zaś równości  tych  ostatnich,  
głos  Nami es tn i ka  K r ó le s t w a  s tanowi przewagę .

A rt .  25. G d y b y  większa  część  Członków me  
była  zgodną z opinią  Namies tn ika  K r ó le s t w a  , a 
t ea ze swoj ey  strony uważa ł ,  że projekt  ich ma 
w  sobie wa żn e  n iedogodności  , w ó w c z a s  mooan  
będzie w st rz y m ać  wy ko n an ie  p os tanow ien ia  C z ł o n ­
k ó w  i n ie z w ł o c z n ie  ma O tern pr ze ds taw ić  na na-  
szę rozwagę  dołączając kopią  z pr ot ok ó łu  p os ie ­
dzeń Rady .

A rt .  26, S to sow ni e  do osobnych  przep i sów,  
jakie  w  tey  mier ze  w y d a n e m i  zostaną,  Rada  A d -  
minis tracyyna obiera i przeds tawia Nam przez  
Namiestnika Kr ó le s t w a  K a n d y d a tó w  na w a ku ją ­
ce  mieysca  A r c y - b i s k u p ó w ,  B i s k u p ó w ,  G ł ó w n y c h  
D y re kt oró w ,  R a d c ó w  Stanu,  Cz łonk ów  Izby  Sądu  
N a y w y i s z e g o  i in n y c h  U rz ędn ik ów ,  k tó r y ch  prze ­
znaczen ie  do A t t r y b u c y y  A d rn in i s t r a c y yney  i Są-  
d o w e y  od Nas zależy.  —  L i s t y  t a k o w e  K a n d y d a ­
tów będą rozważane i p o r ó w n y w a n e  z in ne mi  w ia ­
domośc iami  przy  n om in ow an iu  na wakujące  roiey-  
soa prze ds taw ian ych  Na m przez R a d ę  A d m i n i -  
s tracyyną ,  lub in n y c h  g o d n y c h  zaufania Nasze ­
go  osób,  tak z m ies zk ań ców  K r ó le s t w a  Po l sk iego,  
jako też i drug ich  p r o w i n c y y  Cesarstwa .

Art .  27.  W  p rzyp ad ku śmierci ,  ob łóżney  c h o ­
roby  lub nieobecnośc i  Namies tn ika  K r ó le s t w a ,  al-  
b o l i t e ź i n n e y  p r a w n e y  przeszkody do s p r a w o w a ­
nia urzędu,  W ła d za  Namies tn ika  przechodz i  cza-  
so w ie  na starszego z c z ł o n k ó w  R a dy  A dm in is t ra-  
c y y n e y ,  k tóry ją będzie p ia s t o w a ł  d opó ty ,  d o p ó ­
k i  n ie  zostanie og łoszoną  w tey  mierze  dalszs N a -  \  
sza wola.

A rt .  28. Dla in teressów w  nas tępnym 39 ar­
t y k u l e  o z n a cz on y c h ,  na które  W ł a d z a  R d y  A d -  
m in i s t r ac y y n ey  w p ł y w u  m ie ć  nie b ę d z i e ,  stano-  
w i e m y  w  K r ó l e s t w i e  P o l s k i e m  R a d ę  Stanu,  pod  
p m y d o n c y ą  taka# Namiestnik* K rólestw a. W  tą-
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A r , ,  sg , Do . W i , z K  R . dy Staoo K r ó .  T 1 " "  « • » , -  i
lestw a Polskiego należą* nia 1 zoslsną porządkiem prze*

1. Przegadanie  i układanie projektów do no- L T i J l e Z " Rad . P“ “  R *d? Stf
w y c h  praw i ustaw zmierzających do ogólnego za- o tem na Nasza O,e*w*oeznie przedstawi*
rz^du K rólestw a. W * 5  S ® *e ® "? J aM* ™z w ?g6 . uprasza,ąc o d ecyzją  Na*

2 . R ozw iązyw znie sporów i  kw estyy  w yn i-  A rt CE* T  w innych pód sąd.
kających między W ładzam i A dm inistracyjne mi W o j e t d d z ^ a O b w r d T 8^  P- ,*'** K r 0,lf 5t.wa n* 
iS ą d o w e m i w przedmiotach zakresów ich  W ła d zy ,  ekie Okręgi taminvi , 1  P o ? ,aŁy> m ,«yskie i wiey*

3. Roztrząsanie przedstawień i p r ó ś b \ “r £  a.. l e k  j H . Y u T  t3. ,e na d^ u i e y s z y c h  za-
madzeń Stanów ProwincyonalDych i Rad W o je-  w nieyszych  s w o f c ^  g r a n iW f  z®cilow u le s."i w da*
w odzkich względem potrzeb i dobra kraju , oraz ogólnego dobra K r ó le ^ w !  m o t a T ^ ’ ,sk ie  dla 
rezolw ow anie  potmenionych przedstawień i próśb, przyszłym  uznane za p o ^ e C  1 *  CZa8‘e

4 Przeyrzem e rocznego budżetu o dochodach Art 4 o. W  kałdóL vv  ^  .
i  wydatkach K r ó le s tw ,  przez Radę Administra- wia sie K.oihmissva W W.°[ew ° dz‘ * i?  hstana- 
cyyn ą  Ułożonego, oraz doniesień K ontrolleta  Je- z PrezL * i KommLirZv^lrn °h ‘  SV ada S,ę

^ ; z e ° ^ ! ,dean’ i , s ‘ r* c ,‘“” k » "  O i o - y -  « - . » £ » . „  r ,7 o c4 ‘4
5 R ozp atrzen ie  rap p ortów  G łó w n y c h  N a e ż e l-  T r t T ,  “ za E z a d * m i« E  u , t *w S P0 ™ądku.

p ik ó w  ro z m a ity c h  g a łę z i  A d m i n i s t r a c y j n y ^  o t h n o ś t i  p r z «  g r o m a d ™  E T
ic h  czynnościach w interessach im powierzonych, a w Okręgach wfeyskich fGrninarh' W ' °  y '

6 . S tanowienie  w yroków  o oddanie pód Sąd Miastach Burmistrze zaś w Gmfn.^h ° yt*°®\  
za przestępstwa z urzędu tych Urzędników, któ- W ó y c i  , o b o w ią za n i’sa czuwać „/rt w.,e y sk ,ch  
rzy bezpcsrzednio przez Nas lub w Im ieniu  Na- fcozkazow Rządu ( d e n )  spełn ieniem

„szem nominowani będą.  ̂ ' \a \ v - n J
. t  Art. 3o. W szystk ie  w yżey  w  A rtyku łach  24 W  dniń w c z o i T ^ 7 m T 0^ ^  n *.* •
1 2 5  zawarte przepisy, o porządku posiedzeń i w y -  kojach Zam kow ych u JO X i e d a  F ,*n  ^  ” * 1 ° '  
konaniu postanowień Rady Adm inistracyyney, Jenerał Gubernatora K r ó h ttIE! P ^  1  k*’
rozciągają się w  ca łey  swojey mocy i na czyn- k ow ie  Rządu o<«kiego, Człon-
nosci Rady Stanu K rólestw a Polik iego , do składu K o m m n L w  Tt 1 ®°* ^5,ZSI Urzędnicy

Art. 5 i .  Interessa ściągające się do P ra w o -  b j l i  ?  
d a w s t w a i i n n e  projekta w ie lk iey  wagi, które się wódzkich, Prezes* Sadów K r  ^m0’8'
nam zdawać będą wymagającemi poprzedniego i banałów  C y w iln y c h ?  znakomici**! * - f ry ‘
starannego skombmowama z istnie,ącemi w im lych O bywatele , oraz w ielu UrsedńELóL W„°{fwodztvv 
częściach Imperymn ustawami i ogólnem onego Wme do otrzymanego w . a i j j  J  T ’ i * ’  
dobrem, oraz budżet rocisny składany Nam nrzez urnp7 VBinmń * ■ , ?? ia ? bydz obecnerm
R ad ę  Stanu K rólestw a  Polskiego, dla ostateczne? i K R & L A  L u f  t n T ” '* Man,festu N ‘ C E S A R Z A  
g o  przejrzenia i potwierdzenia, będą przechodzić J O
przez Radę Stanu Ce.arstwa Rossyyskiego. Na ten zyku R o ssy yskim, k tó re” ™ *  n J(f* ł  | f° S W >’«’ 
k on iec  ustanawia aię w  niey osobny Departament tn o w sk ie sO Detniacern nkn • J  s  ?  nU T y '  
pod nazwiskiem: D e p a rta m e n tu  in teressów  K ró-  neralnego ’Rządu I ’EmcraErw Sekretarza Je-  
lestw a Polskiego', w Departam encie t y m b ę d a z a -  sk ieeo  w Pn!«ki» tł 6^° ° ' esl;wo Pol-
siadać nominowani prMPB Nas Członkowie 1  Jod- Itał ^ k  I s ^ p u j ^  t łu “ aCzeQI“ « d^ t a n y m  zo- 
danych Naszych Cesarstwa i K ró lew stw a . N a y ja śn iey szy  N I K  O f  4  P i  ^
. . ^ rt- 32‘ Zo»tający przy osobie Naszey M i-  JVszech R ossy i, K ró l Polski N  . ^ e ,a rz

nister Sekretarz Stanu K rólestw a  Polskiego, ptzed- szy  M o n a rc h a , w s t a ł e j  t  ' a ?  
stawia Nam interessa, które  odbierać będzie przez dobro ludów , które  Boska O n a l ^ n ™  S!V0J ey ’ °  
Namiestnika od Rady A dm in istracyyney  i Rady so  now ierz^łn  * - v  O patrzność p ieczy  J e -
Stanu, on także ogłasza Nam iestnikowi K rólestw a, j ą  łaskaw ą na  sm u tn e  P oT o leJ  7  UWa^  slvo' 
rozkazy Nasze C esarsko-K rólew skie. ,e n  n iem vm eh n  - z  , l?  teg ° , któ-

A rt. 33. W szy s tk ie  sabkeyonówone przez szczęsne so  rokoJzu^w ztd^e  - ^ w skutkl1 n ie-  
Naa prawa , rozkazy i ustawy ściągające się do ków knFr-r - “i f  onego p r ze z  buntow ni- 
K rólestw a  Polskiego, będą kontrasygnowane przez pom nąc na J ł u l J d l i r r ’6 f }rzy. si?Si  ła m a l i ,  n ie  
Naszego Ministra Sekretarza Stanu tegoż K ró le -  d a lv  dobrod-ievshva  ^ ,~ noScl’ na  nich w k ła -  
stw a i tnają bydź umieszczane w Dzienniku Praw . przez  W skrzesic ie la  i~ a n °- na ^ rolesUvo P olskie,

A rt .  5 4 . W szystk ie  interessa Adm inistracvv w L L l  1  t  ■ ,  lm ,e tu a  Polskiego, b togosła-
ne i Sądowe w  K ró les tw ie  Polskiem, b .d ? S « 11- U T T  C esar* ° ^ X ' * l ? D R j
b y w a ć  w  języku Polskim . ' W ł  °d  W arszaw y, /»a «  N a sz  M i,
. . 35-. -tnteressa A dm inistracyyne porncza* dziś  d zień  z a w L d v yrri ° ‘'as0{VJ  tlztł d » k tó ry  po
,ą się Kommiasyom R ządow ym , które będą zost*- w krótce potem  w M a n i K rólesUva  i “
w a ły  pod prezydencyą D yrektorów  G łów nych . p a ł d Z i l r n U T t l i T t n ^ T ^ ? *  ' 7 ™  d a ty  20 
K om m issyy  takow ych przeznacza się trzy: S A R S K O  K R O I  P I f ^ t t r  / n a r f ó h

i .  K o m m issy .  Spraw  W ew n ętrzn y ch  i in- hó  t i n e ź e  J  J h t  W S C  raC zyi u d z ie '

». K o m m i.sy a  S p r . w i . d l i w . j . i ,  '  f  p
3. K om m issya  Przychodów  i Skarbu » - V s sPrawjr kra jow e do pożądanego
A rt.  56. Prócz takowych K om m issyy ustana- S  J p ^ i  A  l l f l  / °  ”/  Z?St y ^ n y ja ś n ie y s z y  C E -

sgsr- -kwrey
Art. 5 7 . Interessa, których rozstrzygnienie P1AYv i  ^ ^ ^ i ° a ! asci'v^ 0dob' ah^ -

przechodzi zakres władzy Dyrektorów G ló w i lc h  * S K °  A R ° L E "  S K ^  M O ŚĆ
l  Kornmisiyy, przenoszą się do Rady Admjnistra- w A r ó lZ J j ™ ™ ™ ™  m m e N a m iestn ik iem  sw ym

D O D A T E K
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W ilno  dnia s5 M arca  v. s. i 852 roku.

W a s  wszystkich, Panowie, którzy tu  zgro­
madzeni jesteście, wzywam , abyście uzycźyli mi 
szczerey waszey pomocy z zupełną wiernością ku 
praw em u Tronowi) dla dopięcia szlachetnego i 
zbawiennego celu, jak i zam ierza sobie P an  N asz  
N aym itościw szy , tkliw y wszystkich swych podda­
nych Oj ciec, to je s t  wzniesienia Królestwa P o l­
skiego do tego wysokiego stopnia wewnętrzney po ­
myślności, nieznaney przedtem  -, a któ>-ey szybkie 
rozwiniecie w czasie ostatnich lat p ię tnastu , n ie ­
spodziewanym dla was sam ych było podziwienia  
p r  zedmiotem.

Poezetij Manifest  J.  C. K* Mości za rożka*, 
2em JO. X.ięci!i Feldmarszałka,  przeczytany został 
w języku Rossyyskim przez Rzeczywistego R ad ­
cę Stanu Samburskiego, pełniącego obowiązki D y ­
rektora  Kaneel laryi  JO. Xięcia  Feldmarsza łka ,  
a w języku Polskim przez Radcę Stanu Tym ow­
skiego.

Następnie JO. Xiąźę Feldmarszałek,  Namie­
stnik Królewski ,  pożegńawsty zgromadzonych n- 
dał  się do Kaplicy  Zamkowey na nabożeństwo, w 
czasie którego w Katedra lnym  Kościele S. Jana  
odbyło się także w o b e c  W ład z  krajowych,  dele ­
gowanych z Województw Obywatel i  i licznie ze-
b rs ne y  publiczności solenne nabożeństwo Mszą
S. celebrował J W .  J X .  Biskup Pawłowski Sufra- 
gan i Koadjutor Dyecezyi Płockiey,  a w ozasie tey- 
2e J X .  Kanooik Kotowski, po odczytaniu z ambo­
ny Manifestu wspaniałomyślnego Monarchy,  prze­
mówił  .do zgromadzonych w wyrazach pe łnych 
religiynego ćzucia i w y m o w y , wystawiając s łu­
chaczom łaskawość N- C E S A R Z A  , Kró la  Po l ­
skiego, przewinienia w dobroci Swey niewyczer- 
paney przebaczającego, a uszczęśliwieniem kraju 
Berł ii  Swemu podległego, jedynie zajętego; dowo­
dząc oraz, i i  jak Wład za K ró lów od BOGA sa­
mego pochodzi, tak ludy w wierności ku Monar­
chom, w uległości I c h  rozkazom, wdzięczności nie- 
zachwianey za I ch  pieczołowitość i dobrodziey- 
stwa, jedynie do t rwałego szczęścia dóyść mogą.

Zaintonowane przez J W .  Celebransa Te  
Deum  i zwykłe  modły za Nayjaśnieyszego P A N A  
i rodzinę Jego* zakończyło nabożeństwo.

D n i r  tegoż odbyło się ostatnie posiedzenie 
Rządu Tymczasowego, na k tórem Rząd ten, po od­
czytaniu Manifestu J. G. Mości, oraz nowo nada­
nego Króles twu Sta tutu Organicznego wyżey za­
mieszczonego przez Namiestnika Kró lewskiego 
rozwiązany został. Pierwsze posiedzenie Rady 
Admini8t racyyney Króles twa,  w którem władza 
ta installowauą zostanie, odbędzie się dnia 37 b. m.

— D nia  27 —
Dnia onegdayszego, z powodu uroczystości 

ogłoszenia N. P A N A  z d. i 4 (26) lutego r.  b., t u ­
dzież Statutu Organicznego, przepisującego nowy 
kształt  i stały porządek Rządu w Kró les tw ie  Pol­
akiem, JO.  Xią£ę Namies tnik Królewsk i  dał świe­
tny obiad w Zamku* na k tóry nayznakomitsze o- 
soby, t sk cywilne,  jako i woyskowe obecne w sto­
licy, zaproszonemi zostały, i wśrzód którego wno­
szone były toasty za zdrowi# NArJAŚNiEYszKCO C E ­
SARZA i K R Ó L A ,  oraz całey Famili i  Panującey.

Dnia wczorajszego wszystkie W ładze  i do- 
stoyne osoby składały  powinszowania JO. Xięciu  
Namiei tnikowi , dziś z«ś wieczorem jest zgroma­
dzenie u Jego Xią£ęcey Mości. (6r. TV.)

F K A U C Y  A .
P aryż dnia g marca.

- K-fóldał  wczoray prywatne  posłuchanie H r a ­
biemu Celles i  Prezesowi Izby P a ró w  Baronowi  
JPasquier.

Wczoray  przybył  * W iedn ia  gonieo z pisma­
mi urzędowe®* 0d Xięcia M etternich  i Marszał ­
ka M aison  do Ministers twa spraw zagranicznych. 
I rzeszłey " °cy  przybył  goniec 2 R zym u  do F re -  
kesa rady Minist rów.

Buntownicy wkośoie le  N. Panny Maryi  ze­
znal i ,  iż jakiś nieznajomy człowiek wezwał  ich; 
aby weszli na wieżę i podłożyli ogień. Pcczem (jak 
im powiedziano) miało wybuchnąć powstanie> 
Wszyscy oni są teraz oskarżeni o uczestnictwo w 
spisku na obalenie rządu.  Niektórzy z nich są oraz 
oskarżeni o zbrodnię podpalenia pewnego publ icz­
nego gmachu. Każdy będzie zapewne surowo u- 
karany.

Zdaje się , iż usiłowano pojednać Marszałka 
Clausel z systematem rządu, i przy rzekano mu p e ­
tem pornczyć znowu administrscyą A lg ieru  , co 
gdy się dotąd niepowiodło,  słychać więc ,  iż J e ­
nera ł  T r e z e t , teraźnieyszy szef głównego sztabu 
Xięcia Rovigo, będzie następcą tego Xięcia.  M ó ­
wią  także,  iż intendent  cywilny P ichon  zostanie 
odwołanym.

List  z Tulonu  pod d. 2 b. m. wyraża : „  Prze- 
szłey nocy znaleziono w zbrojowni tuteyszey czło­
wieka,  który t rzymał  lont zapalony. Straż chcia ła 
go schwytać,  lecz uciekł* i niedościgniono go. P o ­
dwojono więc straże; i wielka ostróżność panuje.  
Zamysł zapalenia zbrojowni tuteyszey łączą po ­
wszechnie z pożarem w B rest. W  L o rien t  podo­
bnież się zdarzyło.  Nie wątpią,  iż te zbrodnie po­
chodzą ze spisku Karol istów.  Wszys tk ie  warownie  
opatrzono w żywność na t rzy miesiące.”

Do jednego z tuteyszych poborców podatków 
udał  się wczoray nieznajomy człowiek i t r iymająa  
wymierzony pistolet r z e k ł : — „ W  imieniu H e n ­
ryka  prawego Monarchy mego, przychodzę dla 
wzięcia przytnuizoney pożyczki z kassy W  Pana.”  
T o  mówiąc wziął bez ceremoni i 3oo f ranków,  le­
żących na s to le , ukłoni ł  się nisko poborcy,  nie* 
mającemu chęci dawać odporu,  i zniknął.

Umieszczony w Dzienniku Constitutionnel l ist 
z N aw arynu  wyraża : „Admira ł  M iaulis  uzbraja 
wyprawę morską dla przywrócenia dawney czyn­
ności wyspie Id ry i, działając z polecenia kongres* 
•u w A?ogarze. Jene ra ł  Guehenec, nie pozyskawszy 
żądanego zadosyć uczynienia,  stanął w 1200 woy-  
aka z 4 działami przed Nisi, poczćm w ojsko  Kolo- 
kotroniego cofnęło się, a Jene ra ł  posunął się przed 
wieś zwaną A ssan-A gd . Tam znaydowal i się u -  
kryci  mieszkańcy, i g lyby dowódca Greków  P u d g i  
Chriot, bardzo przychylny Jenera łowi  , nie prze ­
strzegł g o ,  Jene ra ł  by łby zapewne zdradziecko 
zabity.” (G .W .)

— D nia  12 —
Posłowie Cesarsko-Austryacki  i Królewsko^ 

Pruski złożyli onegday hołd uszanowania swego 
Królowi  Jmci ,  k tóry  także dał  posłuchanie H r a ­
biemu diH arcourd.— W czo ra y  pracował M onar -  
cha z Prezesem Rady Ministrów.

Journal des Debats zaprzecza umieszczone­
mu w niektórych Dziennikach tuteyszych donie­
sieniu, jakoby Hrabia  St. A u la ire , Poseł nasz W 
R zym ie, prosił  o uwolnienie od urzędu.

Ministeryum w ypra wiło  wczoray pewnego 
oficera sztabowego gońcem do A nkony.

— D nia i 5 —
W e d łu g  Dziennika M essager des Chamhres, 

Hrabia  diH arcourd  nie otrzyma urzędu Posła na­
szego przy Porcie Ottomauskiey dla tego, i£ daw- 
niey,jako członek Komitetu przyjaciół  Gre kó w,był  
wysyłany do Morei.

*— D nia i 4 —
Poseł Angielski i Vice-Admira ł  PilliaumeZy 

tnieli onegday posłuchanie u Króla Jmci .
Monarcha zajmuje się urządzeniem domu 

swego, i codsień pracuje k i lka godzin z Baronem 
Kain.

Wczo ra y  przybył goniec z H a g i  do Minis ter ­
stwa sprav> zagranicznych,  zkąd potem wysłano 
gońca do W iednia . Poseł Hiszpański  w y pra w i ł  
także gońca do M adrytu .

Syn Prezesa Rady M inistrów wyjechał wcio- 
ray  gońcem do Wiednia.



— Dnia. t 5 —
WczOfay po przybyciu gońaa * W ied n ia , 

zgromadziło się Ciało dyplomatyczne u Prezesa Ra­
dy Minist rów.  Od ki lku doi odbyło się także kilka 
narad Ciała dyplomatycznego u Posła Pruskiego.

Hra b ia  Sebastiani, zupełnie wyzdrowiawszy, 
objął już znowu kierunek Ministerstwa spraw za­
granicznych.

— D n ia  iG —
Posłowie Aust ryacki ,  Angielski i Pruski 

mieli  wczoray naradę u Prezesa Rady Ministrów,  
w obecności Hrabiego Sebastiani, Hrabia  illodene 
zastąpił Hrabiego P o zzo  di B o rg o , który dl* sła­
bości zdrowia nie mógł bydź obecnym na tey na­
radzie.  Przedmiotem jey było zajęcie A n ko n y  i 
posłannictwo Hrabiego Orłów. (G. r f .)

N i e m o t . .
H a m b u rg  dnia  i 5 m arca.

Gazeta B órsenhalle  donos i : ,, Dowiadujemy 
się ze źr/ódła wiarogodnego, ż t  w skutek poeteno- 
w enia W ie lk ich  Mocars tw Europey-skich, t*k 
Francuzkie. jak i Austryackie woyska, wkrótce m a­
ją us tąp1 ć z krajów Pspiezkich , a natomiast ma 
przy bydź z N eapolu  6000 Szwajcarów.  (O. W .)

A n g l i a .
L o n d yn  d. i 3 m arca.

Gszeta Globe wyraża:  „Dziś wieczorem u- 
czynione będzie w izbie wyźszey zapytanie wzglę­
dem A n ko n y . Nie uda się s tronnictwu woyuy 
poróżnić Austryi  z F rancyą ,  « tern mdiey F rau -  
cyi z Anglią.  Francya oświadczyła Rządowi Aa- 
s lryackiemu,  i i  jedynym celem w yp ra wy jey do 
A n ko n y  jest, w porozumieniu z woyskiem Austry-  
sck em w B ononii, utrzymać spokoyność w lega- 
c.yacb i *apew nić mieszkańcom uskutecznienie przy­
rzeczeń, które dał Oyciec S., Francya obowiązu­
je się w tem oświadczeniu do opuszczenia brzegów 
W ł o s k i c h , skoro woysko Au«iryackie ustąpi z 
Bononii. Oświadczenie to przyjął Xiążę A /elter-  
nich, jako dowód szczerości Rządu Francuzkiego 
i zgodności widoków obu gabinetów. Skutkiem 
ześ tego będzie, według podobieństwa do prawdy,  
iż Pap ie£ póylizie za r»dą t rzech Wie lk ich  Mo­
cars tw,  a w tym razie Europa i strony intsresso-j 
wane będą rniały powod cieszyć się z wypadku,  
który  tak znacznie polepszy pokoy we Włoszech 
i stan znaczney części ich mieszkańców.”

Gazeta C ourier  pisze w tym samym przed­
miocie : „Uznając możność ścisłego porozumienia 
między Anglią i Francyą,  ubolewamy słysząc, iż 
lord P alm erston  widział potrzebę oświadczyć wiel ­
kie swoje nieukontentowanie z postępowania rzą- 
du Francuzkiego względem w y p r a w y  do A n k o ­
ny. W znakomitszych towarzystwach mówią, i i  
lord P alm erston  wyprawi ł  gońca do Posła aaszo- 
go w P a r y ż u  z ins t rukcyą,  aby natychmiast  po­
dał przełoiauio przeciw wzmiankowanemu po­
stępowaniu,  i żądał zdjęcia t róykolorowey chorą ­
gwi z cyladelli AnkorisUiey, oraz niezwłocznego 
odwołania woyska Francuzkiego.  T o  jednak nie 
jest prawdziwem.  Położenia bowiem są przyja^ 
cielskie, i n i e m a  podobieństwa do p r a w d y ,  eby 
ztąd jakie znaczaa nieporozumienie wymknąć 
miało.”

Dzisieysza gszeta Globe wyraża : „Donoszą 
nam z H a g i , iż Kró l  Ja ió  Nider landów skłania 
się proponować przyzwolenie,  okazując się goto­
wym do uznania Król* Leopolda  według ogólnych 
zasad 34 ar tykułów,  zastrzegając jednsk, aby mu 
wolno było pod wp ływe m konf»reocyi rozpocząć 
układy directe z Jtłdgią względem ki lku podrzę 
dnych punktów,  k tórych  modyf ikacją  ze względu 
na godność gwoję uważa za koniecznie potrzebną. 
W i e m y  także z dobrego źrzódła, iż Hrabia  Orłów  
1 swojey s trony wymówił  się od wszelkich ukła- 
d ó » ,  lecz nie miał nic przeciw temu, aby tę pro- 
pozycyą przełożono konferencj i ;  stosowni* do te­
go oświadczenia Hrabiego,  posłano pism* urzędo­
we do Posła Niderlandzkiego pr /y  d w o ru  tnley 
szym z poleceniem , aby tę propozycją  uczyń ł. 
Nie możemy wpr*o*dzie zawcześme don>iść o sku t  
ku; lecz mniein.my,  iż ten t rudny , 1 tak długo 
przeciągany układ,  zbliża się teraz szybkim kro­
k iem  do swego tiońca.”  ____________

Przybyły  tu dziś rano goniec ze Stambułu  
miał przywieźć bardzo pomyślne wiadomości o 
stanie układów względem interessów greckich.

Dnia 5 b. m. odprawiło  się w D ublinie  l i­
czne zgromadzenie politycznego narodowego towa­
rzystwa iil»ndzkiego. Zaaydował  się na niem Pan 
O^Connel, pierwszy raz po powróoie swoim z An­
glii, i miał  mowę.

— D n ia  i 4 —
Tuteyszy C ourier  pisze: „Mówią,  iź hrabią 

G rey  ozusymił parom s trony oppozycyyney , iż 
oczekuje od nich wyraźnego zapewnienia dla po­
wzięcia wiadomości, w jakim stopniu w razie p o ­
trzeby wypadałoby użyć prerogatywy królewskiey 
dis u t izymsnia  bi lu reform y według życzeń na­
rodu. (G .kp.) ---------------

R zeczy NrnEBr.AKnzKiE.
H a g a  dnia  12 m arca.

G azeta  H and low a  A m sterd a m ska  pisze: — 
„Rzeczy posuwają się każdego dnia coraz b .rdziey 
do pomyślnego rozstrzygnięcia.  Jadna z osób, z w y ­
kle dobrze uwiadomiona , donosi nam dziś, iż w 
tych dniach ułożono ostatecznie kategoryczne po ­
stanowienie Króla  Jraci,  i dziś posłano kunłeren-  
cyi JLoadyńskisy. K ró l  J m ć  odstąpił Monarchi* 
czney władzy nad Belgią 1 uznał Leopolda. Żą­
dane z n&szey s trony modyf ikacye,  jak już da- 
wniey donieśliśmy, są uważane tak,  iź nie be* za­
sady można się spodziewać, że będą przyjęte,  tak 
przez konferencyą,  jako też przez Belgią. Nay- 
większa trudność zachodzi w tem,  aby wynaleźć 
stosowną formę, przez k tórą te odmiany 2 4 a i ty-  
kułow , pogodziłyby się z nastąpioną już ratyf i-  
kacyą z« strony Angl ii  i Franoyi ,  co według po­
dobieństwa do prawd y ,  nastąpi przez kilk* do­
datkowych ar tykułów.  Jest  bardzo podobnem do 
prawdy,  i i  Hrabia  O rłów  wyjedzie jutro lub po 
jutrze do A m ste rd a m u , gdzie zabawi do piątku; 
nie mniemają oraz, aby Hrabia  ten udał się do 
L o n d yn u  przed odpowiedzią konferencyi na 
wzmianko wane wyżey postanowienie Król*  Jmci .”  

— Jeden ze statków parowych,  należących do 
rz ądu , . zoayduje się od d. 7 b. m. przed H e/voet- 
sluys  do rozporządzenia Hrabiego Orłów. [G. W .)  

— D n ia  16 M a rca  —
J. K. M. Xiążę Orani i wyjechał  dziś do głó- 

wney kwatery  woyska naszego.
Dowiadujemy się, i i  calem powiększenia za­

łogi Belgiyaktey w W estw eze l, jest powściągnie- 
nie zbiegostwa żołnierzy belgiyskich.  I f i .W i )

W i a d o m o ś c i  R o z m a i t e .
Gszeta' l ipska pod lssym marcem ogłasza

naatgpujący ar tykuł :  „ W e d ł u g  urzędowych « ia- 
d iinuścl oiiasto n»«a* i jego okolice, n i e tv lko,  że 
wolne są «d wszelkich zaraźliwych chorób, al«, 
jak. a* tę purę roku,  i-audkisgo stanu zdrowi* u 
lywają; 00 he* wątpienia praypisać należy p 'ęk-  
ney i łagodnej  temperaturze miesiąca prtes*łego. 
rówoie,  jako i tey okoliczności , iż wielka liczba 
osób, zastraszona cholerą,  chwyciwszy się rad za­
pobiegania tey ckj rubi# , z«ch iwuje przyzwoitą 
dyetę i wszelkiey się niereguiaraóści,  w sposobie 
życia wyst rzegł .  {J- d. S. P.)

€> 'J~~t

Dziś: Z y c ie  S zu le ra .
W  Niedzielę opera Rossytiiego C yrulik Se­

wilski.

O g ł o s z e n i e .
1. Od Wileńsk iego  Gubernialnego Rządu.  

Na mocy 192 § Dodatkowych Praw ide ł  o urzą­
dzeniu handlu  duia i 4 nowembra i 8 a 4 roku  
wydanych,  ogłasza się: iź Fiedor  W a s i l j cw  So- 
k o łow ,  i żyd M e je r  Gier szonowicz , k tórzy w 
przeszłym 1831 roku  w kupiectwie 3c iey  gil-  
dy miasta W id z  zostawali, z ich  c z e ladz ią ,  z ku -  
pieclwa na rok teraźnieyszy >832 z powodu nie-  
objawienia kapitału wyłączeni i pozostali w mie­
szczaństwie. Marca 19 dnia i 832 ro ku .

Sowietnik i Kawaler  Kazimierz Nowicki.  
S ek re ta rz  Kowalenok,
Naczelnik Stołu Pu rzy ck i .  ( 356)

—  " DODATEK



DODATEK DRUGI DO GAZETY KURYERA LITEWSKIEGO N. 57.
TVilno dnia  25 M a rca  v. s. 1 852  roku.

O g ł  o s z e n i e .
i Kommissya ustanowiona 1 W o l i  N  a y- 

w y z s z e y  dla uformowania nowego popisu 
Szlachty Jednodworców i Hrażdau w Powie­
cie Wileńskim i w Mieście W iln ie  znaydują-  
oyeh się, odkrytą  została w dniu 21 bieżące­
go miesiąca, i czynność swoją expedyowac bę ­
dzie każdodziennie w Mieście Wilnie  w  domu 
Niędza Kauonika Skideła  , niegdyś Xiędza Ł a -  
buńskiego, przy ulicy Zamkowey pod N.  i 73 , 
gdzie przyymowane będą Spisy familiyne po ­
dług Ukazu Rządzącego Senatu w  dniu 21 
miesiąca xbra  i 3 3 i roku nastałego, które  po­
dawane  bydź powinny na papierze z Typo- 
grafii Senatskiey, do exakcyy poxviatowycb ro­
zesłanym. Arkusz jakowego kosztuje kopiejek 
dziesięć miedzią.

Presydujący w Kommissyi pełniący Urząd, 
Marszałka Wileńskiego Pow ia towy  Sędzia i 
K a w ale r  Gasper Dornowski .

Członek Komuoissyi Sowietnik Izby Cy- 
wilney Wileńskiey i Kaw ale r  Dominik W i l a ­
nowski .

Powiatowy Strapczy Tytula rny  Sowietnik 
W a le n ty  Baranowski .  (375)

TV ł o c z  ę g  i.
I Od Wileńskiego Gubernialnego Rządu. 

Iwan M axim ow ,  który się powiadał na exa- 
minie włościaninem Pskowskiey Gubernii  oby­
watela Michała Chmielowa, za włóczęgę był od­
sądzony w Wileńskim Powiatowym Sądzie i po 
nastałey w nim rezolucyi i 4  przeszłego stycz­
nia, przez Pana Zwierzchnika Gubernii  potwier- 
dzoney, ukarany przy Pol icyi  przez niższych jey 
służalców pięciu pletniowemi razami, odesłany 
do Nikołajewa dla skompletowania igo aresztant- 
śkiego bataljonu; ten zaś Maximow przymiotów 
następnych: wzrostu 2 arsz. 5 wiersz., twarzy 
pociągławey, nosa miernego, oczu szarych, wło- 
sow na głowie, brwiach, wąSach i brodzie cie­
mnych, lat 34 ; o czem ogłasza się dla wiado­
mości właściciela lub gromady, do których ten 
włóczęga może należeć.—  Marca 19 dnia i 852 
roku. Assesor Szulc.

Sekretarz  Jamont.
Rądzca Honorowy Leonowicz.  (355)

i  OdWileńskiego Gubernialnego Rządu.  Cliło- 
pieo Jerzy  czyli I lry sza  bez nazwiska,  niepa- 
toiętający mieysoa swojego urodzenia i do kogo 
należy,po nastałey rezolucyi w  tym Rządzie dnia 
i 4 maja 1826 roku,  uznany za włóczęgę i oddany 
był w wiedzę Wileńskiey Izby Powszechney 
Opieki; gdy zaś chciał uciec, wtedy przez r e -  
zolucyą Rządt r  4go upłynionego lutego nasta 
łą, na mocy Cyrkularnego przedpisania Pana  
Ministra Spraw W ew nę t rznych  dnia 20 czer­
wca 1801 roku,  odesłauy do Nikołajewa dla  
skompletowania igo aresztautskiego bataljonu. 
Ten  zaś Jerzy czyli Hrysza , przymiptow ua-  
stępnych: wzrostu średniego, twarzy okrągłey, 
podbródka  okrągławego,  nieco rozdwojonego, 
oczu światło-szarych , noga nieco krótkiego,  
^ ło s o w  na głowie świalło-rusych, brpdy je­
szcze nie goli, z przodu w niższey szczęce je­
dnego zęba nie ma, d w a  zaś vy wyższey szozg-

ce zuaozuey szerokości , nieco jeden od d r u ­
giego oddalone,  od urodzenia la t  19; o ozem 
ogłasza się dla wiadomości właściciela lub  
gromady, do których ten włóczęga może na ­
leżeć maroa 19 dnia i 832 roku .

Assessor Szulc.
Sekretarz  Jamont .
Radzca Honorowy Loonowicz (353)

1 Od Wileńskiego Gubernialnego Rządu.  
M a xim  Iwanow, mianujący się mieszczaninem 
Czernihowskiey Gubernii  miasta Nowozybko-  
wa, za włocęgę sądzony był w Wileńskim  P o ­
wiatowym Sądzie i po nastałey w nim rezo- 
lucyi, zatwierdzoney przez Pana Zwierzchnika  
Gubernii ,  ukarauy przy Policyi,  przez n iż ­
szych jey s łażalców pięciu pletniowemi raza ­
mi, odesłauy do Nikołajewa dla skomple towa­
nia igo Aresztautskiego batal ionu; ten zaś Ma­
xim I w a n o w  przymiotów nas tępnych : wzro­
stu 2 arszyny, 6 wierszkow, twarzy pociągła- 
Wey, nosa podługowatego,  oczu szarych, wło­
sów na głowie i brwiach oiemno-rusych la t  
25; o czćm ogłasza się dla wiadomości wła -  
ścioiela lub gromady,  do których pomieniony 
włóczęga może należeć. Marca 9 dnia i 832 
roku. Assessor Szulc.

Sekretarz  Jamont .
Radzca Honorowy Leonowicz ( 354)

P  o d  r  a d.
t .  W i le ńska  Izba Skarbowa  ogłasza , iż„ 

w  uiey 28 i 3 i dnia teraźnieyszego marca b ę ­
dą się odbywały targi i przetarg na dostawę 
dla woysk d rew ,  świec i słomy do upłynie- 
nia teraźnieyszego t rzechleoia , to  jest p0 iszy 
l i p c a  i 855 roku,  a mianowicie: do miasta Sza- 
wel  d rew ,  świec i słomy, Szawelskiego powia ­
tu  na W in d a w sk i  kana ł  świec i słomy, do 
miasta Poniewieża d r e w , świeo i ,słomy, do 
miasta Telsz d r e w ,  do miasta K o w n a  słomy i 
do miasta Rosień słomy. Zaczem życzący u -  
częstniczyć w  takowych targach, zechcą przy-  
bydź na  przeznaczone terminy do Skarbowey 
Izby, z pewnemi i dostateoznemi ewikeyami.

Sowietnik Kry łow.
W  obowiązku Sekretarza ZaoBko. (568) 

O g ł o s z e n i e .
1 Za rezoiucyą Opieki Szlacheckiey Plu 

Wileń.  w Domie po zeszłym Józefie Krzyża­
nowskim, przy Końskim targu położonym, wy- 
przedawać się będzie z pujjliczney licytacyi wszel­
kiego tytułu ruchomość, pojazdy kołowe i san­
nę, naczynia gospodarskie, od dnia 29 marca aż 
do ukończenia. 1

Członek Opieki Szlacheckiey Sądu Powia­
towego Wileńskiego Assęsor Cezary W i łeyko .

   _ (362)
1 Opieka Dwdrzańska Powia tn  Słonim­

skiego zawiadamia, iż majątek Rzepniozo ś. p. 
Maurycego Strawińskiego wypuszozać się bę ­
dzie w  trzyletnią arędowną  dz ierżawę przez 
l icytacyą w dniąch 9, 10 i u  apry la  t e ra -  
źnieyszego roku.  Życzący go zadzierżawić,  r a ­
czą przybyć na licytaoyą do ninięyszey Opie­
ki, z dostateczną kauoyą, na pewność dotrzy-



manta warunków kontraktu; t ua odpowiedź  
aa mogące się trafić zniszczenie maiątku. O 
intracio i warnnkaob,  każden z kontrahentów  
w  kancellaryi Opieki uinieyszey poinformowa­
ny bydż może. Duła | 4  marca i 8 3 s  roku.

Człont-k Opieki Sędzia P ow ia to w y  B o -  
rzymowski.

Członek Opieki Zasiadający w Sądzie Po­
wiatowym Stan. Jundził.

Członek Onieki zasiadający Sądu Pttgo 
S fo D im .  Antoni Ligowski.

Za Sekretarza Nielubowicu (566)

I V  e z w a n i e .
i  N iź e y  p o d p isa n y  , w  imieniu J I V .  

IV oyciecha Pustowskiego R zeczyw is tego  R a d ­
c y  S tanu  i K a w a le ra , p r z e z  ninieyszą  aw i  
za c y ą  za w ia d a m ia  sukcessorów ś. p . Ignace­
go Górskiego  , a  mianowicie I V I V J  P a n n y  
Julię  i A n nę  Górskie , Józefa  B erkm ana, t y l ­
ko ja k o  oyca  , a J ó ze fa  syna  i E w ę  córkę  
B e rkm an ów  , fa k o  ak to ró w  rzeczy  w tern: 
He J I V -  P u s łow sk i , m a ją c  w  ręku swoich  
lokow any p r z e z  zm ar łego  ś. p-  Ignacego  
Górskiego k a p i ta ł ,  w ilośc i czerwonych z ło ­
tych  sztuk t r z y  tys iące  i rubli srebrnych  
dw ieśc ie , i  od  tego k a p i ta łu  op łaca jąc  ka-

0 6  b t c e j t e n i e .
1 O m b  BuJieH C K O ii  K a 3eHHoS; I l a j i a m b i  c h m ł  

o 6 ijHBjiJie.mcJi. B c i M Ł  ^ o jA H H K a if f h  1 'pacj ia  KLupjia  
I l p a i e 3Ą3ei],K.aro. h s i i o  h m Ł h i h  e r o  B h j i c h c k o k  l ' y  • 
S e p H iH ,  BŁ O i u m / i h ć k o m i j  y-feSA* C M o p r o H t  h  B b  3 a -  
B H .ieeę K oN T b  B o H c m o M b  H a a b iB a e M b ia ,  3a y u a c m i e  
n p a v e 3A3 ij u b a r o  b h  G b iB iu e M b  M a i f l e t K l ł  n o f l B e p -  
T H y m w  v > . K B e c i n p y  h  n o c m y m u m  b ł  K a 3 e « H o e  
y n p a B j i -B H ie .  l l o H e m y  ą a h  i i p u B e g e H i s  b ł  h3bJs-  
c i t iH O c m b  B c . e x b  a o j t r o s b  o S e c i i e H e H H b i x b  3 3 k o h -  
HblM'b o 6 p a 3 0 M b  Ha CMXb HMfeHiflXb HMtWUl,!®  
AOJiroiibia: n p e n i f i H 3 i i i  n a  hpmi>, CjiaroBOJianiŁ o6b- 
H B H in b  O H bia h  n p e A C in a B H n ib  A o K a 3 a m e j ib c n iB a  
B b  o 3H » H eH H y io  Iv n a e H H y io  n a j i a m y  b ł  n p o g o . / i ;K e -  
H i u  H a3H aH eH H aro K b  m o n y  4 x b  M tC H H iia r o  c p o -  
K a  m o  e c m b  g o  i r o  HHĆ.ia I h j j ih  M t c a p a  i 8 3 a  
r o g a .  M a p u i a  2 0  A « a  1 6 6 2  r o g a .

CaiojianaHajibHMKL Kop3yHb.
CnxapuxiS JllcHaum B h . i c h c k o h :  

nieMb CmpoKOBCKiS.

Uwiadomienie xięgarskie.
1 W  drukarni Manesa i Zymela,  wyszła pier-  

wszykroć ® pod prassy, G ra m m a ty k a  ję z y k a  
Łm udzkiego , ułożona p r ze z  X .  K a l ix ta  K ossa­
kowskiego P leban a  K ołtyn iańsk iego , D o k t .T e -  
ol.; klórey cena, jednego exemplarza,  kop, 55 sr.

-------------- . (3 i5 )
2 Rząd CESARSKIEGO Uniwersytetu W i j  

leńskiego wzywa życzących przyjąć na siebie 
sporządzenie dla i8tu inwalidów, służących w 
Uniwersytecie,  nowych mundurów i pantalonow 
z sukna szarego, aby dla targów na to stawili się 
z prawnemi ewikeyami w Kancellaryi Uniwer-  
syteckiey d. 2 9 go, a dla przetargu d. 5 i go  mar­
ca teraźnieyszego przed południem. O dalszych 
warunkach takowego podradu można się dowie­
dzieć u Ekonoma Uniwersyteckiego P.  Boho-  
wicza. (35g)

2 Rząd Obwodu Białostockiego podaje do 
pnbl iczney wiadomości , iż w tnteyszey Magi- 
straturze Powszechney Opieki przodować się 
będą zastawne za dług teyże Magistiatnrze dwa  
murowauo domy, z placąmi i daltzemi przyua-

zdorocznie  w  dniu 2% a p r y la  p r z y  a k ta c h  
ziem skich  P t tu  JVilenskiego, w skutek de­
kretu  S ą d u  Z iem skiego W ile ń s k ie g o , p rzez  
dekret  S ą d u  Głównego i  następn ie  R z ą ­
d z ą c y  S e n a t  appróbow anego , dhi p odz ia łu  
m iędzy  rodzeń stw o  s ió d m y  p r o c e n t , g d y  na  
czas  d a ls zy ,  ani su m m y t e y  procen tow ać , 
ani processom  m ię d zy  rodzeństw em  , o p o ­
d z ia ł  t e y  su m m y w yn ik łym  asssystow ać  
J W .  Pusłowski nie m a  zamiaru-, p r ze to  
w dniu  2 5 a p r y la  idącego roku, ze nie ju z  
p r o c e n t , a le  c a łk o w itą  sum m ę k a p i ta ln ą ,  
po  zdetrunkow aniu  nadpłaconych  na r zecz  
ka p i ta łu  za nrzędow em  Sądu  Z iem skiego  
W ile ń sk ie g o  odniesieniem się, s ta  p iędz ies ię -  
ciu czerwonych z ło tych , resz tę  k a p i ta łu  w i lo ­
ści czerwonych złłch 2 ,8 5 o i rubli sr. 200 , 
p r z y  a k tach  S ą d u  pow iatow ego W i le ń s k ie -  
go  lo k o w a ć  będzie zapow iada . A b y  więc  
sukcessorowie Ignacego Górskiego, w y ze y  po -  
mienieni d la  p r z y ję c ia  t e y  su m m y j a w i ć  się , 
i obligi oycowi sw ojem u p r z e z  J W .  P usłow -  
skiego w ydane , z ło z y ć  ra c zy l i ,  uprasza . D a t t .  
i8 5 2  m a rca  24 dnia  w  I V d n ie .  '

Jan  Januszkiew icz A d w o k a t  S ą d u  Izby  
C yw iln ey  Gubernii W i l e ń s k ie y .  (3y4)

O g ł o s z e n i e ,

1 Wileńska Izba Skarbowa podaje do wia­
domości wszystkim pretensorom Graffa Karola 
Frzezdzieckiego, że dobra tegoż, leżące w‘ W i ­
leńskiey Gubernii , w powiatach : Oszmiańskiin 
Smorgonie i Zawileyskim Woystom nazwane, za 
uczęstnictwo Przezdzieckiego w buncie , ule­
gły Sekwestrowi,  wzięte zostały w wiedzę Skar­
bu. — Zaczem dla wyświecenia wszystkich d łu ­
gów Przezdzieckiego, prawnie nbespieczonych na 
tych dobrach, raczy każdy z pretensorów, ro­
szczących do tego obligowe pretensye, one obja­
wić i dowody złożyć do wyrażoney Izby Skar- 
bowey,  w przeciągu naznaczonego terminu ■ich 
miesięcy, to jest: do dnia i julii teraźnieyszego 
i83ago r.— Dnia 20 marca i83a roku.

Naczelnik Stołu A. Korzun.  
ryóepHiH , ynpaBJiHKtizjpii BpeMauHbiMb Omgtjie-
 __ (367)

łeżnośoiami , położone w  mieście Białymstoku  
w  rynko pod N.  4 0 7  i 4o8 Dależąoe do Star.  
Lew ina Calela Korlandskiego,  wartość których  
otaxowana n , i 6 4  rnbli 7 8  kop. srebrem. Za-  
tćm życzący one kopić zechcą stawię się do 
lioytacyi w terminach igo i ago maja, 2 go i/6go 
czerwca b. ro ku ,  a 3aj ostatecznym za cztery 
miesiące od daty poinieyszego wydrukowania  
tego ogłoszenia w krajowych gazetach.

Sowietuik Kardynałowski .
Za sekretarza Latkowski .
Kolleski Sekretarz Kosmierski. (34g)

2 Znaydujący się przy W ileń sk iey Izbie 
Cywilnego Sądu Adwokaci,  Marcin Płuszćzew-  
ski i Jan Januszkiewicz przez podane raporta, 
a Szlachcianka Marianna Szklennikowa przez 
prośbę, donosząc, pierwszy , o zgonie Adwoka­
ta Ottona Dowiata , drugi zaś o śmierci Jerze­
go Burby,  a poślednia o zeyśoiu męża jey Do­
minika Szklennika, prosili o uczynienie rozpo­
rządzenia względem zawiadomienia o tćm Oby­
wateli , których interesa powierzone były  dc 
promocyi rzeczonym Adwokatom dopiero nie-



tyjącym, aby strony przez niewiadomość o za- 
szłey plenipotentów ich śmie rc i , nie ponosiły 
w sprawach swoich straty. — Gdy zaś z powodu 
tego w niektórych sprawach za pozwami i Ak- 
toratami przewodzących się, dla nicprzedstawie- 
nia plenipotencyow do ustalenia spr.awy , we- 
dłng prawa potrzebnych, Iz!>a niniejsza , bieg 
dalszy onych zatrzymać musiała ; dla tego , taż 
I z b a  Sądu Cywilnego przez ninieyszą Awizacyą 
objawia, aby procedujące strony, których inte- 
resa powierzone były Adwokatom: Dowiatowi, 
Burbie i Szklennikowi , od daty wydrukowania 
nitneyszey w Gazecie Kuryera  Litewskiego a- 
wizacyj, nieodmiennie w przeciągu sześciu ty­
godni instalowały do promocyi w Izbie tey spraw 
swoich plenipotentów. Po upływie zaś tego ter- 
min,h  jeśli za przywołaniem spraw z regestrów 
sądowych, prawna od któreykolwiek strony nie- 
okaże się do promocyi instalacya, w takim ra-  
*Je , każda ze stron procedujących , szkodę w 
Jnteresach swoich , własney opieszałości przy­
p ł a ć  będzie winna. /

Assesor Wileńskiey Izby Cywilnego Sądu 
1 Kawaler  Aloizy Jankowski. (552)

2 Exce rp t  oświadczenia z, Protokułu  po­
tocznego Sądu Powiatowego Rosieńskiego , w 
dacie poniżey wyrażającej- się zapisanego , e t  
eornudem pod Urzędową tegoż Sądn pieczęcią 
vr skntek nastałey rezolucyi wydaje się za p o d ­
pisem Urzędnika.

Roku tysiąc ośmset trzydziestego drogiego 
miesiąca februaryi dwanastego dnia.

Oświadczenie imieniem W .  Michała Ży­
lińskiego czyui sig w następney okoliczności : 
oświadczający sig przez Dokument  wieczysto 
zrzeczuy ewikcyyny w roku tysiąc ośmset dw u­
dziestym ósmym septembra dwunastego dato- 
wauy , tysiąc ośmset t rzydziestego, czerwca 
czwartego przy opoazlino wauiu wZiemstwie Ro- 
sieńskim aktykowany,a  tysiąc ośmset t rzydzieste­
go pierwszego januaryi dwadziestego dziewiąte­
go w temże Ziemstwie Rosieńskiem przyznaniem 
upoważniony, nabył  od J W . Stauis ława Hrabie­
go Tyszkiewicza schedę z Exdywizyi  b. M a r ­
szałka Giełguda w majętności Sreduika  we wsi 
Matysskach wydzieloną — Przy takowem n a ­
byciu po obliczeniu się o wartość tey schedy 
oświadczający się przyjął obowiązek opłacić 
dług Skarbowi z tey summy Exdywizyi  opar ­
ty, i nadto dług. jak mianował  Hrabia Tyszkie­
wicz, osobisty W .  Wieru ikowskiemu lub jego 
ankoessorom baz wyrażenia  ilości z uręczeniem, 
i i  ou nieprzeohod*i summy rubl i  srebrnych 
dwóch tysięcy. Oświadczający się dla u k o ń ­
czenia r achunku wchodząc w takowy nkład 
ua t ranzakcyi foremuey i dobrą wiarą  , nie- 
fpodziewał się , że J \V .  Hrabia  Tyszkiewicz 
przez czas i zatrudnienie lioznemi swojemiin-  
teressami p rzepom nia ł , iż dług, jaki poda ł  za 
osobisty W ie rn ik o w s k ie m u , a j„ki mniemał  
bydź z przekazu długu honorowego po Lubo-  
wickim, nie jest manioną  własnością W i e r n i ­
kowskiego , że Wiernikowekiemu nigdy d ł u ­
żnym oiebył  , że pretensya Wiernikowskiego 
wypływa z u k ładów  z W .  Adamem Papłoń-  
8kim Sztabs Rotmistrzem Klastyck'ego Huzar­
skiego Półku,  który,  nabywszy wlewek długu 
honorowego po Lubowieckim przez Plenipo-  
tencyą i akordacyyuy układ,  dopuścił W i e r n i ­

kowskiego do połowy tego, co uzyszcze ua 
Hrabi  Tyszkiewiczu , że w skntek takowego 
układu Wieru ikowski  przez kombinaeyvny d e ­
k re t  w Sądzie Głównym Wremiennego Depar ­
tamentu z Plenipotentem Hrabiego W .  Kołwi-  
czem w roku tysiąc ośmset dwadziestym sió­
dmym marca dwadziestego siódmego utwier­
dzony, uzyskał reaiizacyą ua rzecz własną i na 
rzecz W .  Papłońskiego summę rubli srebrnych 
cztery tysiące z ewikcyą do summy Hrabiego 
na Swisłoczn opartey ; między tern W .  W i n ­
centy Ja towt  Sędzia in tjąn kouwikcyą na 
W .  Papłońskim i oprócz konwikcyi  zawarłszy 
jakąś umowę nowego wspólnictwa z W .  Pa-  
płońskim zajęli przez t radycyą z pod wyby- 
tego dziedzictwa oświadczającemu s i ę , chat  
gruntowych sześć we wsi Matyszkach; oświad­
czający się związany prawem nabycia do znie­
sienia dłngn Wiern ikowskiemu w ilości dwóch 
tysięcy rubli  podług ustaoowiouego rach inka 
* Hrabią Tyszkiewiczem, postrzegłszy, iż J a towtt  
i Papłoński poszukują summy czterech tysięcy 
rubli  na Tyszkiewiczu , których oświadczają­
cy się nie przyjął do zniesienia, nie mając gdzie 
aię u d a ć ,  do swego e wiktora,  zmuszony był od 
dnia pierwszego stycznia tysiąc ośmset dwudzie­
stego dziewiątego r. od W W .  Jatowtta  i Papłoń ­
skiego wziąść W  trzyletnią dzierżawę i w miey- 
scn przyjętego obowiązku opłaty W ie rn ikow -  
skiamu , na rzecz Ja towtta  i Papłońskiego za­
płaci ł rubli  srebrnych czterysta piędzieńąt  w 
sposobie arendy , dopiero zaś gdy po zebraniu 
wszystkich okoliozoośui i po odkryciu się fun­
duszu ewik tora  oświadczający się nie widzi 
innego środka oswobodzenia siebie od t rady-  
cyi Ja towtta  i Papłońskiego,  jak przez powo­
łanie urzędowe sukcessorów Ja.ia W ie rn ikow ­
skiego, W W .  Ja towtta  i Papłońskiego, a także 
i J W .  Stanisława Hrabiego Tyszkiewicza do 
jeduoozasowego rozrachunku,  który ostateczną 
powinien położyć definicyą , o op sndi między 
Wie rn ikowskim , Papłońskim i Ja towttem , 
któremu z nich wiele należy ? A jak oświad­
czający się nieprzyjttł większey ilości nad ra ­
chunek z samym Hrabią opłatę Skarbowi , i 
nad to rab l i  srebrnych dwa tysiące długu mia­
nowanego osobistym Wiernikowskiemu , tak 
chcąc się uiścić z  przyjętego obowiązku , gdy 
Wiernikowskiego preteusorstwo nie jest udo­
wodnione , i przez Papłońskiego do własnego 
poszukiwania włączone , przeto oświadczający 
się powołuje wszystkich z dowodami zupełne- 
mi do domowego układu,  naznaczając na to 
termin dziesiątego apryla terażni* yszego roku 
w Powiecie  Rosieńskim w  majątku Podob i­
z n  Hrabiego Tyszkiewicza , a jeśli takowy n- 
kł«d niedóydzie, zmuszony n\ będzie się w/idział 
sznkać ułatwienia  ostatecznego w Sądzie P o ­
wiatowym Rosieńskim , o ozem przez niniey- 
sze oświadczenie zapowiada. Michał Żyliński.

Sędzia Olechnowicz.
Zgodno z Protokółem potocznym św ia d ­

czę Regent  Jan  Giecewicz. (536).

W ł ó c z ę g i .
3 Od Bessarabskiego Obwodowego Rządu ," 

ninieyszem ogłasza się , iz wzięci w i 8 5 i  roku 
w Bessarabskim Obwodzie za niepokazanie na pi­
śmie świadectw trzey  ludzie  uznani za włóczę­
gów , i z rozporządzenia Zwierzchności wybrani



1 odesłani wedle swey sposobności do Odesskiey 
A re sz t an t skiey h ra id a ń sk iey  ro ty , którzy po­
wiadali się rodakami : iszy) S iem ień  Benedow 
syn B erszadczuk  lat 35 , żonaty , czytać , pi ­
sać nieumie , Podolskiey Guberni i ,  Jarapol- 
skiego powiatu, wsi Markowki  z włościan oby­
watela Czetwertyńskiego — przymiotów: wzrostu
2 arszyny 7J wierszkow , włosow n a g ło w ie ,  
■wąsach i brodzie ciemno-rusych , oczu szarych , 
twarzy i nosa pociągławych , na lewey nodze i 
na ikrze dwa małe , niewyraźne sinio-brunatne 
znaki ; agi) S te fa n  Hryhorjew syn Andrejew  
(inaczey K usznirenko ) lat 26, czytać ni pisać 
nieumie , bezienny, Połtawskiey Gubernii, Mir- 
gorodzkiego Powiatu , Miasteczka Soroczyna , z 
włościan obywatela Grafa Hudowicza ; wzrostu 
2 arszyny 6£ wierszkow , włosow na głowie , 
brwiach,  wisach i brodzie światło-rusycli, oczu 
szarych, twarzy czystey , na prawey nodze ni- 
2ey kolana szram —  i 3ci) P ie tr  Łohwinow 
syn N ik itin  lat 35 , nieumiejacy czytać ni pi­
sać , nie żonaty , Podolskiey Gubernii ,  Jampol- 
skiego powiatu,  Słobody Hdrowki  z skarbowych
włościan __ wzrostu 2 arszyny 5, wierszkow ,
włosów na głowie i brodzie ciemno-rusych, w i ­
sach światło-rusych, oczu żółto-szarych, na p ra ­
wey  nodze wyżey kolana mały znak, i niźey 
kolana na ikrze kilka szramow.

Sowietnik Przybylski.
Za Sekretarza Dżumiński. (5 16)

3 W i le ń s k a  tzba Skarbowa ogłasza, iż 
•w niey na skatek przedpisania P.  Wileńsk ie ­
go Cywilnego G u b e r n a to r a , naznaczone t e r ­
miny dla targa  28gó , a dla p rze t a rg u , 3 lgo 
doia tereźnieyszegc marca,  na zrobienie no ­
wych płaszczów dla  10 inwalidów znaydują-  
oych się przy W i leńsk iey  Skarbowey Aptece,  
% k tórych na każdy płaszcz stosownie do przy- 
ałaney tabel li  ma bydź użyto materyałn,  a mia­
nowicie:  na płaszcz szarego armiyskiego sołda- 
ckiego sukna  , z czarnem sukienneui kołnie­
rzem , na płócienney w  stanie i w rękawach 
podszewce,  z mosiężuemi gładkiemi guzikami; 
z przodu 6 , na tylnych klapach 2 , długość 
płaszcza o 4 wierszki od ziemi —  Snkua na 
płaszcz szarego 4 arszyny 3 w ie rszk i ,  na koł­
nierz czarnego i ł  w je rszka , płótna na pod­
szewkę 5 arszyny,  12 wierszkow —  Nadto na 
nici , wosk i przybor  24  kopieyki  —  Źy- 
ozący podjęć się takowego podradu zechcę przy- 
bydź na przeznaczone terminy do Izby S k a r ­
bowey  z prawuemi ewikcyami.
/ W  obowiązku Sekretarza Zuosko.

Kollegialny Sekretarz  Malewski.
Za  Regestratora Czapliński. (55

3 Rada  Mieyska W ileńska  za wiadamia ni- 
nieyszem : iż w Izbie oney na Ratpszu odbywać 
się będzie powtórnie dnia 21 Licytacyą,  a dnia 2 5 
terażnieyszego miesiąca marca przetarg, na do­
starczenie za jak można naytausza cenę płótna:

flam8kiego arszynów 1,100, wierszkow 4 , na k o ­
szuli arszynów 5,224, wierszkow 8, na podszewki  
arszynów 7,716 i wierszkow i 4 . Sukna:  szarego 
arszynów 1,970 i w ie rszkowg,  kolorowego a r ­
szynów 206 i wierszkow 5 .̂. Taśmy żółtey a r ­
szynów 33g i wierszkow 5. Galonu arszynów 28, 
kozytek do czapek sztuk a 65 i rzemienia na 5 16 
par  bótow : na jakową i raczą ja wić się życzący 
wziaść na siebie, dostarczenie takowych a r ty k u ­
łów wedle kondycyow napisanych.  D a t  dnia 1 
marca i 832 roku.

Pełniący Obowiązek Głowy Miasta K. W e -  
ner  R. M. W. Pismowodca Pozlewicz. (5 4 o)

3 Magistrat Miasta W ilna  , pilnując się 
prawide ł  dekretem Sąda Głównego Wileńskiego 
2go Departamentu czasowego , w  sprawie ex-  
dywizorskiey funduszu zeszłego Wincentego  
Minkiewicza Obywatela Wileńskiego w roku 
1827 ferowanym , przepisanych, odbywać bę ­
dzie w Sądowey swojey sali publiczne licyta- 
cye , naprzód w dniach 2 8 ,  29 i 3 i teraź-  
nieyszego tnea marca , na wyprzedaż kamie­
nicy exdywizorskiey tegoż Minkiewicza w  
Mieście Wiln ie  przy nlicy Sawicz pod Nrem  
54 po łożone / ,  a następnie, jeżeli takowa w y ­
przedaż nie dóydzie do skutku, to w dniach 1, 
4 i 5 następnego mca apryla na wypuszczenie 
teyźe kamienicy od dnia 23 apryla w  t rzy­
letnią arendowną teuutę.  Wraz ie  zaś nieja- 
wienia się i dla wzięcia w arendę  Kontrahentów,  
tedy taż  kamienica oddaną zostanie kom uko l ­
wiek z k redy torów Mińkiewiczowskich lub  
nstfonney osobie w administ raoyą,  wszakże nie 
inaczey, jak za dostawić się powiuną naydaley 
do dnia i 5go tegoż mon apryla do Magistratu 
uiuieyszego , na odpowiedź za całość domu i 
in tr a t  onego ewikcyą.

Zeby więc żyozący kamienicę Mińkiewi -  
ezowską nahydź wiecznością, albo też wziąć 
oną v a rendę  lub w administ racyą —  O po- 
wyższera rozporządzenia byli świadomemi, w 
tyoi celu Magistrat wydaje ninieyszą awizacyą.

Adam Goławski  P. Burmistrz.
Kazimierz Degntowioz Regent  M. W .  ( 338)

5 Grunta dworne w majątku Starym-Po- 
niewieżu wespół z propinaeyą i jedynastu cią­
głymi włościanami wypuszczać się będą przez 
publiczną licytacyą w dzierżawę na lat 1 2. T e r ­
min takowey licytacyi naznaczony jest na dzień 
18 kwietnia 1832 roku i następne trzy dni na 
przetarg. W  tychże samych terminach oddawać 
się będzie przez licytacyą w c5cią letnią dzier­
żawę folwark Mieżany w Powiecie Oszmiańskim 
położony. Ktoby życzył wyż rzeczone grunta 
i folwark licytować, ma się stawić na oznaczone 
terminy w Kancel laryi  Uniwers/ teckiey z pra­
wną ewikcyą,  gdzie są złożone inwentarze i wa­
runki  do kontraktu.

Sekretarz F. Mierzejewski, (3 5 g)
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C en z o r  Leon Borowski.


